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GAZETA MIASTA KALISZA I JEGO OKOLIC. 


Piątek dnia 24 listopada 1873 roku. zi 
O RP PINY a 2 a A 
Dziś, Ofiarowanie N. M. P.— Dnia 22, św. Cecylji P. M.— D. 23, św. Klemensa Pap.— D. 24, św. Jana od krzyża W. 


zanin wychodzi tydzień, t. jj we Wtorki i Piątki w południe— Ċena Kaliszanina: kwartalnie: rs. 1 kop. 20, za przesyłkę pocztą kop. 40; miesięcznie 
kop, 40, za mzobodai3 ÓW 5 miesi RE numer pojedyńczy kop. 6.— Prenumeratę przyjmują: w Kaliszu: główny kantor w Ekiden wydawcy W. Hin- 
; demitha, i miejscowe księgarnie, oraz w Sieradzu księgarnia Rubinsteina.— Artykuły nadsyłane zwracanemi nie będą. : 
Cena ogłoszeń. Za pierwsze 6 wierszy kop. 25, za każdy następny wiersz po kop. 3. 


> y 
i Świadectwa handlowe i bilety, stosownie do $ 1 skich, zrósł się z Kaliszem i chociaż dawno już 
Rozporządzenia Władz miejscowych. instrukcji JW. Ministra Finansów z d. 4 listopa- | temu mógł był znaleść wyższe pomieszczenie, zrze- 
——— da 1865 r. wydają się tylko osobom web że Ea się go yty R prato g kong? ARE 
F 4 > y nym lub posiadającym na to legalne piśmienne |chowne, poświęcać parafji P. Marji. Otacza go 
Magistrat miasta gubernjalnego Kalisza. uPorstAlEAŚ 5 l tet” szacanek i życzliwość, bo na nie zasłużył uczci- 
gaiwyżej w dniu 9 lutego 1865 r. zatwier-| W końcu magistrat uprzedza, że po upływie wie i szczerze. Gdy-w d. 9 b. m. opuszczał Ka- 
żoną Ustawą o opłatach za prawo handlu i prze- | oznaczonego wyżej na wykupienie dowodów han- | lisz, ze łzami pożegnali go dawni znajomi i przy- 
„słu a mianowicie art. 30, oznaczony został ter- | dlowych terminu, handlujący i rzemieślnicy w ta- | jaciele, pożegnali go nawet ludzie młodsi i innego 
s 0d dnia 1/13 listopada do 1/18 stycznia do; kowe niezaopatrzeni utracą prawo trudnienia się | wyznania, którzy w nim, jeśli już nie kapłana, to 
jg kupienia świadectw handlowych i biletów na | handlem lub rzemiosłem, w razie zaś prowadze- | zacnego uważali człowieka. Imieniem obecnych 
Y rok następny. nia takowych bez dowodów handlowych, ulegną | p. * wypowiedział do Jks. K. wiersz następu- 
p Stosownie więc do powołanego paragrafu Usta- | karze prawem określonej, kupcy zaś stosownie do | jący: . 
Ni, Magistrat miasta Kalisza podaje do publi- art. 31 ustawy, jeżeli w skutek jakichkolwiek | W żywota wielkim, bezdennym przetaku, 


i ż ia i i bi-! 7 iezdołają odnowić swych świadectw il Szukamy ludzi po czciwych—jak maku, 
letó wiadomości, że wydawanie świadectw i bi przyczyn Maag ają y A tego żal już, ni smutek nie bierze 
Wad na prawo handlu i przemysłu, oraz nagro) biletów w terminie oznaczonym, mogą też dowo- | Kto białe F ppi eE z czarnych ziarn wybierze! 
u żenie wszelkiego rodzaju kunsztów i rzemiosł dy wykupywać przez cały styczeń 1874 r., za 0- PERT Ę E% m 
* gn 1874 rozpoczęło się w biurze magistratu | přatą jednakże półtora raza większą; jeżeli zaś i Jak dle, tab dniałych SĘ bO rpa Fare 
“diem 1/18 listopada r. b. i trwać będzie co-:po upływie stycznia świadectw i biletów swoich Tak wśród żywota jest szczęśliwym ten, 
dz p y j 


tug hie od godziny 9-ej z rana do 12-ej w po-|nie odnowią, natenczas.zakłady do nich należące, Kto w jego korcu znalazł białe ziarna. 


niatie do dnia 1/13 stycznia 1874 r., z-wyłącze-|na mocy art. 135 Ustawy ulegną natychmiasto- 

ten ni uroczystych i świątecznych. Osoby za-|wemu zamknięciu. 24 

bie trudniące się handlem i przemysłem w obrę- Prezydent, Przedpełski, ; ; 

mięj łasa Kalisza, winny zgłosić się w czasie i Księże Andrzeju! Tyś był jak w przetaku, _ 


Wśród wielu czarnych— białem ziarnkiem maku, 
Tyś był nam kłosem niebiańskiej pszenicy, 
Co plony swoje na ziarn tysiąc liczy! 


decty “i powyżej oznaczonem, po wykupienie o. 
dowogą, etóW, które za okazaniem tegorocznyć Z Ści mieis Ą A ; 
opłat, wygandłowych i po uiszczeniu przepisanych Wiadomości miejscowe i okoliczne. Tyd: setkom deleci chryónęt Wiiry sf. 


cy się y ane im będą. Nadto każdy zgłaszają: | —— OOOOOOOO——— Tyś związek sercom pons wtooki miły, 
Wiąz Do świadectwo lub bilet handlowy, obo- > W niejedną duszę Tyś nadzieję wlał, 

Pat any Jest przedstawić deklaracją własnym o- - onek Zdobyć sobie poważanie, szacunek szczery Niejedneś szczątki zawiódł na mogiły! 
pod 004 ‘podpisem z wyszczególnieniem w niej: i szczerą życzliwość—nie łatwo; godzić bowiem ze 

je, Jakim numerem i na jakiej ulicy zamieszku-| sobą potrzeba wiele warunków, jakim nie każdy — 

mo si zakład utrzymuje, lub w jakim zakresie | odpowiedzieć umie—a co ważniejsza, —nie każdy z wind 
niy PAdzi proceder albo handel, na który ma za- odpowiedzieć chce. Pojednywać obowiązki czło- ze Da ai oriit pipe 
Osr Wziąć odpowiednie świadectwo lub bilet. wieka z obowiązkami stanu, rozum z sercem, roz- Na sądzie wiecznym Bóstwo cię pochwali, 
two = zaś zamierzające założyć nowy handel, o- sądek z uczuciem, trudno i bardzo trudno! Są eś ty nas kochał—żeśmy Cię kochali! 
kung yé zakład przemysłowy, albo trudnić się przecież ludzie wszystko to godzić z sobą umie- Gdy w Łaskim dworku niknąć będzie dzień, 
nię 4 em lub rzemiosłem obowiązane są o wyda- jący; są to ludzie wielkiej zasługi, „która prędzej dy Cię owionie małomiejska cisza, 

tag  Mienionych świadectw i biletów wnieść do czy później, znajduje swoje' uznanie. Do liczby Wspomnij nas sobie jak serdeczny sen, 

dan strata podanie, z wymienieniem rodzaju żą- takich należał Jks. Kobusiewicz kanonik kollegja- 

Wn 0 świadectwa i biletu, przy załączeniu sto- |ty kaliskiej, teraz proboszcz w Łasku. W ciągu 


` 


Przypomnij swoich przyjaciół z Kalisza! 


Przy rozstaniu, sz. kanonik pobłogosławił chło- 
$) egitymacji. 25-ciu lat sprawowania tu obowiązków kapłań- | pczynę gospodarza domu i na jego głowie złożył 
FEE 


mi. Brodzili oni w parku tu i owdzie, tam i nalaby wyłącznie miała zwracać uwagę na podobne 
? = powrót, wszerz i wzdłuż, a tak byli zajęci rozmową, | przymioty w mężczyznie; hrabia znów nie należał 
R Ó Z A. że nawet nie zwracali uwagi na wspaniały zachód |do liczby ludzi, którzyby wystawiali na pokaz swe 
é słońca, tylko przelotnym poglądem w przechodzie. | przymioty i wiadomości. Prawda, iż od razu wya 
POWIES Nigdy jeszcze hrabia nie czuł się tak szczęśli-| warł na niej przyjemne wrażenie, dla czego pra- 
Fryderyka Spielhagena: wym; czuł on się o tyle szczęśliwym, że cała prze- gnęła usilnie znów się z nim jak najprędzej wi- 
STENA Zo > |szłość do czasu pojawienia się Róży, zdawała mu | dzieć, lecz do tego „pragnienia przybywała i nie- 
p y {się ciemną, niewytłomaczoną zagadką. Duszę je-|jaka trwoga: a jeśli on nie spełni obiecujących 
D. SKURZALSKI. go przeniknął obraz dziewicy, jak krople rosy | nadziei swej wytwornej powierzchowności i spra- 
sk - [promienie słońca; żądzy jego widzenia jej zawsze|wi jej niepotrzebne rozczarowanie? Ale pókaza- 
: i usłyszenia głosu po raz drugi — nie było gra-|ło się, że chwilowe, przyjemne wrażenie, jakie wy- 
(Ciąg dwunasty). nic. Gdy po drodze z Lehnsfeldu zaczęły migać | warł za pierwszym razem, z każdym dniem stawało 
ad wśród drzew dachy budynków, serce jego zaczyna- |się trwalszem i głębszem. Z początku cieszyło 
hE niewa i ą ło bić radośnie, a gdy przez tak długie godziny ją przybycie hrabiego; następnie zaczęła z nie- 
R lonym Róża bardzo często wspominała o u-|oczekiwania ściskał jej rękę w swej dłoni i pa-|jaką radością go oczekiwać, a wreszcie każda 
nią Ceen U, przeto hrabia wyraził natarczy- |trzył w jej oczy zawsze powabne — a nawet jak|chwila zwłoki nad czas umowiony, niecierpliwiła 
Om alei b zaznajomienia się z powabnym ustro-|mu się zdawało codzień powabniejsze, — czuł się|ją. Było jej bardzo przyjemnie z nim rozmawiać. 
D ta mówiłą onych staremi drzewy, o których |takim bogatym, dumnym a zarazem tak ubogim i| Nie mało też naiwnych wyznań, starannie do 
Orzę rok ita wiele dobrego. Ale, że park w tej | upokorzonym, że nie chciałby pomieniać swego lo- | tąd skrywanych przed wszystkimi, wypowiedziała 
‘2y Ble, zata owicie wieczorami cały tonął jużjsu z żadnym królem na świecie, „l w tym sa-| Róża w rozmowie z hrabią. Jak ciepły, wiosenny 
ki, Puścię poa hrabia zmuszony był po kilka ra-|mym czasie był gotów usługiwać pierwszemu le-|dzień pokrywa pączkami i kwiatami spragnicną 
Cmi rzy, zeŚniej ważniejsze zatrudnienia, ja- | pszemu żebrakowi. ziemię, tak obecność hrabiego ułatwiała chwilę 
ca wiądęzyć mywany był w Lehnfeldzie, aby mógł Hrabia ani na chwilę nie wątpił, że kocha Ró- |dojrzałości tego, co kwitło w czystej duszy Róży, 
bug läte} „etektu porannego i wieczornego słoń- |żę namiętnie; co się zaś tyczy Róży, ta długo nie| bez jej wiedzy, w różnobarwnym dworskim tłu- 
ów, igrających na wierzchołkach dębów i|cżuła, nie uznąwała w sobie żadnego określonego | mie i w cichem ustroniu, gdzie pędził ciche, spokoj- 


d £ r 
Et zakątk, nikt tak „dobrze nie był obznajmio- | uczucia. ; ne dni. Nigdy jeszcze nie kochała tak życia i 
o żujący ami parku jak Róża, bo dla mnóstwa] Ideał mężczyzny według pojęć Róży, nie był ludzi, jak obecnie; a mianowicie czulej pokocha- 


w dlą obcych” „12 wpół zarosłych dróżynek, był|tak pospolitym; nie zdolną ona. była pokochać |ła swego poczciwego starego ojca, obsypując go 


tab byta stnym labiryntem, przeto zmu-|człowieka dla tego tylko, że był jak hrabia wy- tysiącem pieszczot. Ojcu właśnie była potrzebna 
Miar ego, Gu "2IJAĆ „na siebie rolę przewodnika | sokim i kształtnym, że miał poważną twarz opałoną |ta potrojona miłość. Proces wynikły skutkiem 
tel „SIĘ Zazi bi 208» że von Wejssenbach oba- | południowem słońcem; miły, łagodny głos i obej- | upadku banku kredytowego, wstąpił w nową fa- 
| Stale był? lenia swej pedagry, a stary Wen-|ście dobrze wychowanego i skończonego człowie- |zę. Było bardzo do prawdy podobnem, że von . 
3 zajęty skomplikowanymi obowiązka-lka. Sama była zbyt skończoną i idealną na “to, | Wejssenbacha pociągną do odpowiedzialności cy- 


} 


myśli dókończenie restauracji 


duszów jak stanęły od roku niemal, tak stoją. 


"kresie, objawią swe chęci i rozwiną energję. 


warzystwo dramatyczne pod dyrekcją p. Trapszy 


Sięcy zabawi w Kaliszu. 


- cnie- dyrektor truppy „w Poznańskiem, z zamia- 


- wieszczenia- Magistratu czytelnicy: nasi dowiedzą 


rozrzewniony, "życzenia religijne dla wszystkich 
dziatek Kalisza. 

— o się zaczyna, to przecież ukończyć się 
powlnno, zwłaszcza w takich razach, gdzie rzecz 
odnosi się do celów podnioślejszych i wyższych. 
Gorliwość przy rozpoczęciu czegoś, mniej warta, 
niż gorliwość przy jego ukończeniu; starożytne 
przysłowie mówi: „Koniec wieńczy dzieło” i jest 
to- wielka -pruwda: Mówiąc tę” słowa” mamy na 

kościoła Ś-go Mi- 
kołaja. Najważniejsze i najkosztowniejsze roboty 
już są ukończone a pomniejsze—dla braku fun- 


Usilność komitetu w uzupełnieniu restauracji musi 
być daremną, gdy zbywa mu na środkach pienię- 
żnych po temu. Wypada przeto zająć, się i tą 
resztą—aby nie pomówiono nas słusznie, że umię- 
liśmy zacząć—a nie umiemy dokończyć»: Nie wą 
tpimy, że da-się ta. restauracja. załatwić, gdy je- 
dni “choć przez drobne ofiary, a drudzy przez 
staranie się o takowe’ w legalnym po temu za- 


HH Wnosząc .z pierwszych przedstawień, to- 


cieszyć się będzie , w, naszem mieście zasłużonem 
powodzeniem, w skutek czego zapewnie kilka mie- 


© —=.Wstych dniach przybył do Kalisza p. Kos- 
sakowski «b. artysta teatru Poznańskiego a obe- 


rem debiutowania na naszej scenie. Mieliśmy 
sposobność” czytać. recenzję różnych, dzienników, 
które tchną uznaniem i pochwałami dla: p. K. 
O ile słyszeliśmy pierwszy debiut p. K. nastąpić 
ma we wtorek. 


— Z zamieszczonego w dzisiejszym N-rze ob- 
się o zamiarze urządzenia przy“ parku dogodnej 
ślizgawki na rzece. 


— Od pewnego czasu pokazały się w Kaliszu 
zapałki, „wyrabiane na. sposób szwedzki, z firmą: 


- „Działoszyński” i z herbem naszego miasta. Za- 


pałki te wyrabiane są w fabryce na Tyńcu pod 
Kaliszem. . 

— Na danych dotychczas pzedstawieniach tea- 
tralnych nië widzieliśmy w teatrze straży ognio- 
wej, w obec zaś, licznego zbierania. się tamże pu- 
bliczności obecność straży bardzo jest potrzebną; 


"nie tylko bowiem, w razie wypadku, pomoc stra- 


ży byłaby niezbędną, ale nadto, sam widok człon- 
ków straży, uspakajając publiczność, jest w sta- 
nie powstrzymać strach paniczny a zatem i ochro- 
nić od nieszczęścia jakie zwykle bywa przy tłu- 
mnej ucieczce, w razie trwogi. 

W imieniu przeto wspólnego dobra udeizamy 
z prośbą do szandównych członków straży i jej 
przełożonego aby. w spełnianiu przyjętych: na sie- 
bie a tak chlubnych obowiązków. czuwania nad 
bezpieczeństwem ogółu nie odmawiali obecności 


choćby po dwóch członków na każdem przedsta- 


wieniu teatralnem. REŻ 
'—' Jak słychać, wróżby Ś-to Marcińskie za- 


- powiadają „śrogą i długą zimę,” — ciekawość czy 


sprawdzi. 

Mazury: p. t. „Kaliszanin” i „Pogadanka,” 
utworu p. F. Sołdraczyńskiego grywane na wie- 
wilnej.. Myśl ta. trapiła go, chociaż nikomu o tem 
nię wspominał. Ale były to jedyne chmurki na 
horyzoncie szczęścia Róży; reszta: bowiem była 
tak jasną d; błyszczącą, jak pogodny majowy po- 
ranek, gdy Śpiewają skowronki i w błękitaem po- 
wietrzu, nad kwitnącemi łąki i zielonymi lasy, bu- 


się: to 


~ jaja motyle. 


EHE ji 


mI% 


~ Usilność, zjaką hrabia „wziął się do; restauracji 
zamku, swych. dziadów, mie tylko że się nie zmniej- 
szała,. ale jeszcze znacznie Się podniosła, Obe: 


- cnie rozszerzył rozmiary planu 1 tak czynnie wziął 


się do jego wykonania, że młody architekt, które- 
g0: zawezwał z miasta, musiał swoje dzieło skoń- 
czyć w ciągu dwóch tygodni, za co hrabia obsypał 
młodego ; człowieka. dowodami uznania *1 wdzię- 
czności, które tenże, pomimo wysokiego: rozumienia 
o sobie, uważał za. wygórowane w porównaniu ze 
swymi zasługami. . Nie wiedział, że hrabia nie tyle 
wynagradzał jego rzeczywiście godne uwagi trudy, 
ile radosną. dla niego możność pokazania tego 
wszystkiego na drugi dzień, ukochanej dziewicy. 
„Już przęd tygodniem zdecydowano, że po obie- 


czórkach mizykaluych p. Lewandowicza i w tea- 
trze są do nabycia w nowo otworzonej księgarni 
p. Alfonsa Hurtiga. 


pada 1738 r., objęcie Lotaryngji przez Stan. Le- 
szczyńskiego i wjazd jego do Nancy; — d. 20 t: 
m. 1451 v., zjazd senatu w Niesząwie; — t. d. i 
m. 1634 r., zgon Aleksandra syna Zygmunta LII.; 
td. i m. 1451 r., zatwierdzenie statutu nieszawz | 
skiego; — *d. -21- t. 'm. 1615 vs, rada- kościelna 
w Toruniu; t. d, i m..1785.r., uniwersał król. 
wzylędem zapobieżenia skutkom głodu z powódu 
nieurodzaju. 


szłym w wieku rodzicom i ociemniałemu bratu 
uprasza szatiówne panie, by wspierając jej zamiar, 
raczyły jej ddwać bieliznę do szycia. Za dokła- 
dne wykończenie roboty. poręcza. 


erar chami heri ginh szilsh 


— 
— 


Wspomnienia historyczne: — dnia 19 listo- 


—1— Qórka, pragiiąca przyjść w pomoce pode- 


Bliższa wiadomość w redakcji „Kaliszanina.” 
Od lat kilku usunięty z pod kamienicy po śp. 
Eiselinowej (róg rynku i ulica Wrocławska) urzą- 


dził sobie pewien starozakonny stałą siedzibę obok 
sąsiedniej: pompy, i wystawia co. ranek kram”swój, 
który wygląda jakby ołtarz polowy. Dziwny ten 
posąg zasługuje na to, żeby był usuniętym i:w in= 


ne miejsce przeniesionym. 
Złożono w ekspedycji Kaliszanina od- nie- 


wiadomej pani:rs. 1 i od A. Z. rs. 3 kop. 85 dla 
Pelagji J; w smutnem położeniu zostającej. 


Korespondencja Kaliszanina. 


Konin, d, 14 listopada. 1873 r. 


Tegoroczna epidemja była łaskawą dla Koni- 
ua, nie zabrała tu ani jednej ofiary a grasując 
w innych miejscowościach, napędzała nam tylko 
strachu, powiększanego opowiadaniem przybyszów 
z miejsc dotk niętych zarazą. 

Zaprawdę, niewiadomo czemu przypisać należy, 
że nas cholera nie przetrzepała porządnie, albo- 
wiem do rozwinięcia się tej choroby, położenie 
miasta przedstawia najprzyjaźniejsze warunki, a 
mianowicie: w północnym końcu ulicy Wodnej, 
znajduje się kanał rzeki Warty, który w ciągu 
lata zamienia się w błotnistą kałużę, następnie 
po za kościołem parafjalnym, od strony południo- 
wej, znajdują się dwa ogromne doły, wyrobione 
przez wiosenne wylewy, przecinając ulicę Długą, 
w których woda głęboka, również nie odświeżana 
przypływami, w ciągu gorącego i suchego lata, 
jakieśmy mieli w tym roku, nabiera piękaego 
szmaragdowego koloru i wydaje cuchnącą woń; 
dalej; od północy, tuż po za miastem, istnieje tak- 
że. błotnista kałuża. Zasypanie wszystkich tych 
niezbyt wonnych dołów, w których się topią ko- 


nie; wymaga: kroci tysięcy fur piasku, że zaś fur-| równi z samymi sprawcami kradzieży; a jako” 


ka mała tego materjału przywieziona z odległo- 
ści 2 wiorst od miasta, kosztuje w nas kop. 60, 
tym sposobem zasypanie dołów, kosztowałoby: 
miljony, i dla tego, nateraz przynajmniej, jest nie- 
możliwem. Dzięki jedhak Władzy przestrzegającej 
porządku w mieście i ostrożności mieszkańców, 
uniknęliśmy niebezpieczeństwa, W okolicy, epi- 
demja ukazała się tu i owdzie, wyrwała kilka- o- 
fiar i powędrowała dalej. = 
AA PAE TT da i » AG „M OEE BID a E AGZGRCZY 


dzie: w niedzielę, mieszkańcy Wejssenbachu od- 
wiedzą Lehnfeld. Róża oznajmiła, że zamierza 
na ów dzień wystroić się, i będzie obrażoną, je- 
żeli w Lehnfeld nie będzie wszystko także stroj- 
no i paradnie; skutkiem czego w ów- dawno o- 
czekiwany dzień, hrabia wstał bardzo rano i przed- 
sięwziął troskliwy przegląd całego domu. Mło- 
demu budowniczemu tyle razy powtarzano, -żeby 
nie szezędził wydatków, że ten w zupełności za- 
dosyć. uczynił życzeniom hrabiego i dowiódł, że 
budowa zamiejskiej: willi dla księcia, posłużyła mu 
za dobrą szkołę. Jeśli nie znalazł koniecznych 
dla siebie materjałów w stolicy malutkiego pań- 
stwa, telegrafował do stolicy sąsiedniego większe- 
go kraju, i tameczni dostawcy: jak-najspieszniej 
załatwiali świetne obstalunki. (o się tycze pię- 
kiości szczegółów, to — jak się zdawało teraz 
hrabiemu, pod tym względem ztobiono już bardzo 
wiele, patrząc na szagrynowe obicia, na zasłony 
z ciężkiego adamaszku, na strzyżone dywany, mi 
mowolnie wyobrażał sobie ironiczny uśmiech na 
pewnych pięknych dziewicy usteczkach. * A teraz 
w te ostatnie chwile, dobry gust: wielu przedmio- 
tów przez miego samego wybranych, naraz zdawał 
mu się bardzo wątpliwym; znalazł nawet wiele 


rzeczy zupełnie bez gustu i nie mógł sobie zdać! 


Aw iiih - mieliśmy w śwyci rare A 
trzy towarzystwa artystów dramatycznych: 
dyrekcją pp. Modzelewskiego, Sułikowacewa iG 
bińskiego. O pierwszem już wam donosi SA są 
gie, dawszy trzy przedstawienia, dla. braku Go, 
ktatorów opuściło niegościnne miasto: pić | 
biński dał zapowiedzianych "12 przedstawieńy TR 
poznawszy jednak wprzódy gustu tutejsze, “publi 
czności, nie, cieszył się powodzeniem; przew | 
bowiem ukazywały się-na afiszach szta 
żniejsze, i dramata, jak np. Debora, 
t. p, a wtedy to kasa teatralna świeciła 
mi, za to znów teatr był pełny, kiedy 
pobudzające dö ś$miećhu'a w tłusty dowcip 
komedje. „gd | 
W miesiącu sierpniu, zakończył życie X. JEM 
obywatel tutejszy Walenty Modrzejewski. OB i 
stawił on. miastu, w którem cały, kilkudziesę"y f 
tni żywot spędził, piękne pamiątki: ”podarotai | 
mu eoin z prednesenie jej na gma 
szko. ymikosztem, owak mur M 
olny; swym kosztem zbud REY tus | 


r8” 


dru 


Ñ 
j 


nicę, a ostatnio testamentem wyznaczył 
na ogrodzenie cmentarza kościelnego żelażi”ć 
sztachetami, co się „obecnie dokonywa; reszt 
jątku swego, złożonego 2 kapitałów, rożdyśpo 
wał. pomiędzy familję i przyjaciół. yais mii W 
Koniński korespondent "do Gazety Polskiej: ga 
dramatycznie przedstawił- uajpospolitszego “%0 
Smolińskiego, opisując jakąś, uieistniejącą 4, 
bandę operującą w mieście, przerażającą mie (gd 
‘ców sygnałami objawiającemi: się przez BW aj, 
nie it. du Bujna fantazja szo korespondenta? git” | 
ra przemieniła sosuy lasu Kazimierowskiego W gó 
drzewie i buki, chciała się koniecznie dopaje 
| w Smolińskim drugiego Ernaniego lub Rinaló 
go, a tymczasem Smoliński, jest sobie m ied 
czajniejszym,  ordynaryjnym złodziejem. ab i 
| wno wrócił tu uwolniony: z więzienia, a Sfmy | 
| wszy kilka kradzieży, znów ujęty i uwięziony pg | 
| stały że zaś już poprzednio karanym był p" | 
| krotnie -za kradzież, ' przeto: stosownie do Pi gd 
! spotka go najwyższa kara, i do Konina więcej" y 
| pewne nie powróci. Je 
| Że złodzieje są plagą społeczeństwa, to wom 
| trzebuje dowodzenia, ale jak nazwać tych, Kij 
"świadomie nabywają-kradzione rzeczy? Tacy a 
mościowie chętnie nabywają, bo za bezcen hjg 
'dzione rzeczy—i są właściwie prawdziwym jes | 
(rami i krzewicielami złodziejstwa:: Złodziej | 
i nędzarzem moralnym i materjalnym, pracować 
„chce i mie umie; więc z konieczności kradm_ m 
utrzymania życia. Gdyby przeto nie było 57 
¡pa` rzeczy z kradzieży pochodzące; rzemiosł bo 
dziejskie samo przez się upaść by musiało: ży. 
| prócz najpewniejszych “widoków > dostania ag 
| więzienia; nie przedstawiałoby: żadnych KO ra 
' materjalnych. Takich tedy panów kupców 
i rych niestety jest dosyć, należałoby traktowi! | 


$ 


gę społeczną usuwać wszelkimi środkami. | op 
tych plag, są jeszcze w społeczeństwie dwie P 
to jest: pokątni doradcy i pokątni doktorzy: | cyl 
wyzyskując nieoświeconych, kradną grzecznie: romi 
politycznie, drudzy rwąc zęby i puszczająć psti 
bywają niekiedy, przyczyną smutnych nast$ pies | 
szczęściem że takich doktorów co raz jest ge | 
Władze bowiem dbałe *0 zdrowie publiczo” ji | 

1 


gają ich „energicznie. a oddają w. ręce „SPT 


o o ESOSI S PS0 to 0 
w żaden sposób sprawy, jakim, spósobem, je | 
Za to wie gp | 


piętra, którego okno wychodziło na We. 
chowski park, i który z-mnóstwem przepis glo. 
mebli (między innymii ze wspaniałym fortePl 
biustatni, obrazami t dywanami zasłany 2% 
nie wyglądał na mieszkanie mężczyzny: yaw a | 
pnie pokój stołowy na dole ze szklannemi di7 gW 
do ogrodu prowadzącymi, umeblowany 20 ja pra 
ście rocóco, skutkiem szczególnego życze eg, * i 
bieg; który choć nie” bardzo lubił, TOCOS 
wiedział, że vón, Wejsseńibach widział w aga 
gastu, i gotów był szczerze zachwycać s godów | 
przedmiotem dokładnie oddającym duch A pd)" 
su. Posiadał między ionemi wielki zegan o 
jdziwaczniejszemi mozajkami, na jaki y , 
su nie zwracał uwagi, a który według 20% 
dego budowniczego (kompetentnego W 
czach) znawcy, był nieocenionym skarb 
tego też zajął on poczesne miejsce W- 
pa bogato złoconym kominku. 
í f 


(Dalsży ciąg astąpi): |. 


wości, gdzie zwykle w kozie uzupełniają swe su- 
dja” medyczne. Nie tak się dzieje z pokątnymi 
i d ami; ci widocznie mnożąc się, wdzierają się: 
$- oby ności przynoszące szkodę publiczności i linji 

Obr czej, —zdałoby się, aby i ci prawnicy promo- 

Wani byli „do uzupełnienia 'studjów ptawnych, 
<pólnie z doktorami. 

amy więc trzy plagi: złodziei, pokątnych do- 
) 


i chcemy zachować w Cźłośrit kieszen? spokój 
rowi 


ie. " I. Warta. - 


Różne wiadomości. 


en API ZONA. 


— Komitet artyleryjski armji frncazkiej; Zaje 
uje się badaniem projektu lokomobili mającej 


Stapić używanie koni do zaprzęga dział,” boko- 
obila może póruszać-się swebodnie -nie-(ylko na 


PSEM 


Atrzona pancerzem i zawiera w sobie jaszczyk. 
— W wojnie z aszancami, aaglicy używają no- 
€g0 rodzaju bomby, które przy pęknięciu wyda- 


M pozbyć się nie można. Czy to nowy dowód 
Wilizacji, którą zaimponować: można negrom: « 
„= Przed kilka dni 4 
Ib-lekarza, dra Viole-Prela, którego podejrzał o 
Miar otrucia. Doktór Prela zapisał był Piuso- 
„silny: środek osłabiający, który. wywołał 
nie owe podejrzenie. s 
~ W Głlasgowie odbyła. się niedawno wielka 
„Monstracją robotników. Zebrawszy się w licz- 
+, 14,000 osób; postanowili oni wybierać od- 
tad takich tylko członków do parlamentu, którzy 
kaj zekng im starać się o usunięcie lub: modyfi- 
sa Praw regulujących stosunki między przed- 
 „Ebiorcamni i klasą robotniczą. Qały_ ten: orszak 
WSród tłamu widzów przeszedł przeż główne uli- 
19 A8BOWA,* dążąc ku. miejscu! gdzie następnie 
hę ici mówcy z czterech trybun przemawiali do 
UOTE (Wiek). 
nie. W Austrji wychodzi 640 dzienników; 448 
: q pieckich, 84 czeskich, 2 francuzkie, 2 greckie, 
„ Włoskich, 38 hebrajskie, 28 polskich i jeden ru- 
$ ki. W' Wiedniu istnieje gazet 290. i 
Atla, Orkan, jaki panował przed tygodniem na 
zr Antyku przy” północnych wybrzeżach Ameryki, 
al dit wielkie: zniszczenie nie tylko na morzu, 
= l na lądzie. Tysiąc sto dwadzieścia statków 
ulę zło Się, 600 ludzi utraciło życie, 9000 domów 
9 zupełnemu zburzeniu. , Rybołóstwo ponio- 
MO sogromne straty. 
byc W Pleszewie, w W, Ks. Pozwańskiem, ma 
ko 'Stauym przez truppę dramatyczną pp. Kossa- 
ścią Skiego i Kańcińskiego dramat „Starosta Ko- 
ntate b napisany przez panią Ag. Bar. z Br., 


trams 0% i zacną obywatelkę powiatu ple- 
g0. = <A TLI YZ v 


ze — 


We Lwowie zmarł Walenty Burzyński, je- 
nielicznych już bohaterów :z pod/Śaragossy. 
wu „, Arcybiskupa, Ledóchowskiego skazano zno- 
tygod: „1000 talarów kary, jeżeli w przeciągu 2-ch 
tem nie obsadzi probostwa Fileńskiego, w. któ- 


— 
den z 


godna Praw kościelnych. Oprócz tego, za nie- 
bow lą z temi prawami instalację księdza Gra- 
skiego w Chłudowie, wezwano arcybiskupa do 
nigy jAdania przed sądem w d. 21 z.m. Podo- 
ag Sig postępuje z arcybiskupem kolońskim. 
Alzię Banda rozbójników napadła w nocy 29 pa- 
cielę (v. s.) na drodze publicznej na wła- 
0; „.;żiemskiego gubernji Chersońskiej Dmitren. 
rała mu 70,000 rubli. (GE 


spy . 
wóch |] Rzymie pojawiła Się chólera. W ciągu 
kdo dni zachorowałó 11 osób. Według innej 


zach Set (podanej w .„Diritto”), 7 listopada z ra- 
acp | ało nagle dziesięciu żołnierzy w ko- 
cja » a-wkrótce potem* czterech mieszczan i 1 
eq NE Z tej liczby umarł w kilka godzin je- 
Sier, A 
8o (tr omiędzy żołnierzami bataljonu pociągowe- 
SA a, xatogujacymi w forcie. „Waldersee” 
| Olena | TdZY 
- Już du trzech, którzy na nią. zapadli, umarło 
t Ostal; ch. * Żołnierze nacychmiaść . dyslokowani 
 W-Macon zebrała się komisja mająca się 
Zniesieniem pomnika Lamartin'owi, a'ra- 
Posągu w tem mieście, jako w jego miej- 


H 


Ropy tey biskup postępował przeciwko brzmieniu, 


poznańskiej, , wybuchła azjatycka |Q 


— 3607 — 


scu rodzinnem. Za najlepsze projekta do posągu 
wyznaczone są nagrody: 3000, 2000 i 1500 fr. 

— Z5an-Francisco donoszą, że miała tam miej- 
sce wystawa dzieci, która ogólną obudziła cieka- 
wość. Wyznaczone były nagrody za najpiękniej- 


|sze, największe, najbrzydsze, lub najmniejsze dzie- 


cko, a także za najpiękniejszą matkę it. d. Zna- 
lazło się dość kobiet chciwych czy też próźnych, 


radców, i pokątnych doktorów; sttzeżmyź się ich;| które zgodziły się same uczestniczyć w wystawie, 
a 


inńe' wystawiły swoje dzieci. Przedsiębiorca ze- 
brał sporą sumę za bilety wejścia, nagrody wre- 
sacie przyzuane zostały i nazajutrz z rana miały 
być, wręczone eksponentom, gdy wtóńy przedsię - 
biorca ów znikł nagle i już go odtąd wcale nie 
ujrzano. 
mW! daiu-31- października i-1-b. ms; wystą- 
pił Tyber w Rzymie z swych brzegów w skutek 
nieustannych deszczów, i zalał niektóre części mia- 
sta. Panteon stał pod wodą. 

— „Pet. Wiad.” opierając się na pogłoskach 


miejscowych i.twierdzeniach dzienników zagraniż | 
aszczyźnie, ale i w okolicach górzystych, jest o- cznych powiadają, że cesarz austrjacki przyjedzie 


do Petersburga w styczniu 1874; królowa zaś an- 
gielska wynurzyła Życzenie znajdowania się na 
ślubie księcia Kdynburskiego, wątpią jednak, aże- 


Jakiś odurzający nieprzyjacięla; czarny dym ro-|by-Stau jej zdrowia pozwolił odbyć podróż do 
noszący niemiły zaduch, którego żadnym sposo: |Stolicy Rossji, 


(G. W.) 
— Gotowaną słomę na paszę dla bydła zale- 
cają angielscy Kodowcysnapodstawie 15-to letnich 


ami, papież wypędził swego ;doświadczeń w „Elmira Farmers Club” w Albany 


wykonanych. Słoma zwykle bywa zanadto doj- 
rzałą i wyschbiętą, żeby przy opasie dobre mo- 
gła sprawiać rezultaty; tymczasem przez gotowa- 
nie, cząstki jej pożywne zdają się odzyskiwać 
dawne własności. Okazało się, że 10 f. gotowa- 
nej słomy mają wartość pożywną równą 10 f. do- 
(brego-siana.  Podobnież-rzecz się ma z gotowa- 
„nem sianem; 16 f. gotowanej tymotki, pod wzglę- 
"dem produkcji mięsa dają ten sam rezultat, co 
24; f. suchej. Oprócz tego, obornik po bydle tak 
| karmionem okazał się daleko silniejszym. Apa- 
|rat parowy do gotowania słomy opłaca się w kil- 
;kajmiesięcy., Paszę zadawać należy, tylko letnią, 
la'że ona w takim stanie, w szczelnie zamkniętym 
aparacie, nawet w zimie utrzyma się' przez 48 
„godzin, więc nie trzeba gotować, tylko co drugi 
Ba (Tyg. Roln.) 
> 

| Przegląd polityczny. 


| Pomimo zwycięztwa swego przy wyborach, ga- 
binet austrjacki znajduje się. w ciężkich kłopo- 
tach. Nie grozi mu wprawdzie ogólne przesile- 
nie, ale położenie ministra skarbu uważają za 
tąk zachwiane, iż powszechnie jego dymissję za 
niezawodną podają. Kto będzie jego następcą? 
Kandydatów wymieniają wielu, ale pewnego nic 
nie ma. Położenie też austrjackiego ministra 
skarbu w dzisiejszych czasąch wcale nie. jest do 
pozazdroszczenia, jeżeń' chce wyłącznie pamiętać 
o potrzebach kraju, nie zaś głównie o swoim wła: 
snym majątku, jak to uiektórzy poprzednicy p. 
de Pretis podobno czynili. Z projektów przedsta- 
wionych przez gabinet w celu ratowania srodze 
zagrożonego ekonomicznego położenia kraju od 
ostatniej ruiny, nikt nie jest zadowolonym. 
Times podaje z: Berlina wiadoiność dość ważną, 
z którą się jeszcze w pruskich dziennikach nie 
spotkaliśmy. Donosi on, że z powodu tego, iż 
kilkaset parafji katolickich nie posiada proboszczów 
prawnie przez rząd upoważnionych do pełnienia 
swychiobowiązków, król po długiém wachaniu zgo- 
dził się na przedstawienie projektu prawa zapro- 


wadzającego małżeństwa cywilne, oraz cywilne 


metryki urodzeń i Śmierci. 


Szczególniej przedmiotem zgorszenia jest dla|| 


nich król bawarski, i jego „wystąpienia wszelki 
ruch narodowy potępiające,” oraz nowy król saski 
„w swej odezwie do wojska umyślnie zapominają- 
cy (ignorireod) 0 cesarzu i cesarstwie.” Jeden 
z tych dzienwików kończy swe uwagi nad tym 
przedmiotem znaczącym ad intende dla panujących 
jeszcze książąt niemieckich: „W obec podobnie 
opłakanych objawów, to tylko nas uspakaja, że 
esarstwo Niemieckie w ostatnim razie może i- 
stnieć. bez partykularnych wszechwładztw opornych 
jego władzy, żadna zaś znich nie może istnieć (?): 
bez Cesarstwa Niemieckiego. Komu nie brak 
wszelkiego pojęcia” o wielkim” biegu dziejów, ten 
nie może mieć najmniejszej wątpliwości o tóm, 
do kogo przyszłość należy,” (z G. W.) 


ldzeniem. 
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"'Ogłoszenia. 


Magistrat miasta gubernjalnego Kalisza, 


Nr 7229. W widokach dogodności publicznej 
iw skutek niejednokrotnie oznajmionych żądań - 
ze strony mieszkańców miasta, Magistrat posta- 
nowił część rzeki a mianowicie od mostu przy 
cukierni aż do końca parku, przeznaczyć pod Śliz= 
gawkę na łyżwach, ze stanowczem wzbronieniem 
wyrąbywania w miejscu tem lodu. W tym celu, 
część rzeki na nadchodzącą zimę 1873/4 r. t. j. 
|do wiosny 1874 roku oddaną zostanie przedsię- 
biorcy z publicznej licytacji, która odbędzie się 
w biurze Magistratu w dnia 16 (28) listopada 
r. b. o godzinie 10-2,rana, począwszy od summy 
rs. 15 in plus, na rzecz kassy miejskiej. 

Utrzymujący się przy licytacji przedsiębiorca. 
obowiązany będzie: ` 

1) Oczyszczać lód przez zamiatąnie, wywożenie 
śniegu; zrysowany zaś lód polewać wodą, © 

2) Pourządzać śchódki z wałów do rzeki, i 

8) Urządzić barjerę przy końcu. parku zamyka- 
Jącą ślizgawkę. W zamian za to wszystko, przed- 
siębiercy służyć będzie prawo pobierania opłaty 
od: ślizgających się, a mianowicie . jednorazowo: 
od ucznia i w ogóle dziecka kop. 1 i pół, 
od osoby dorosłej kop. 3, od krzesła na sankach 
kop. 5, za prawo ślizgania się przez całą zimę: 
od ucznia lub dzięcką kop. 60, od osoby dorosłej 
rs. 1 kop. 20, od krzesła na sankach vs. 2. Nad- 
to za wynajęcie własnych swych łyżew lub krze- 
seł na saniach przedsiębiorca brać może opłatę 
dowolną. 3 

Wadjum do licytacji wyżej wspomnionej usta- 
nawia się na rs. 3,—poštąpiona zaś summa dzier- 
żawna bezzwłocznie przez utrzymującego się na 
licytacji do kassy miejskiej wniesioną być powinna. 

Kalisz dnia 6 (18) Listopada 1873 roku. 
Prezydent, Przedpełski, — Radny, Tański, 


Komornik przy Trybunale Cywilnym w Kaliszu. 
Zawiadamia publiczność, iż w d. 13/25 listopa- 
da - 1878 / o godzinie «10 z rana-wirynku miasta 
gubernjalnego Kalisza sprzedane zostaną prawnie 
zajęte meble pokojowe, to jest: garnitur mebli 
machoniowych, lustro,— szafy, komoda, toaleta, 
dywan, lampa stołowa, samowar, zegar i t. p. - 
(604) Romuald Pinowski, 
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Księgarnia i skład nut J, Mittwocha w Kaliszu. 
Ma honor donieść Sz. Publ. iż nabywszy w mas 
tej tylko liczbie pozostałe* egzemplarze dziełka 
p- t CO to jest życie pe Z. S., zni- 
ża cenę dotychczasową z kop. 30 na kop. 15, 
oraz słownik kieszonkowy Polsko-Russki na ko 5 
20 póki zapasy tychże wystarczą. (598—8-1) 


Przy księgarni 


ALFONSA HURTIGA 


W: KALISZU, # 


otwartą została: czytelnia francuzka, opatrzona 
najnowszemi dziełami z Paryża sprowadzonemi; 


składa się z przeszło /1500 tomów. Warunki 
są następujące: abonament miesięczny 75 kop., i 
kaucja rs. Ż. (580 — 6.4) 


do klasy V obecnej loterji, są jeszcze do nabycia 
w kantorze loterji Jaliasza Mittwoch w Kaliszu. 
Zlecenia z prowincji uskutecznia odwrotną pocztą. 


(582-4-2) ` 


a R 


| W przeszły Wtorek t. j. dnia 6 (18) b. m. 
zgubiono biały futrzamy kołnierzyk 
iw przejściu do teatru przez ulicę: warszawską, - 
anonicką, synek, browarną i sukienniczą lub też. 
samym teatrze. Paskawy znalazca raczy od- 
nieść takowy na 2-gie piętro do domu W. Nèu- 
gebauera przy ulicy warszawskiej, za wynagro- 
A (6 


00) 


Aleksander Litychowski 
nowomianowany Komornik przy Trybunale Cywil- 
nym w Kaliszu, otworzył kancellarję swoją w tem- 
że mieście przy ulicy Sgo Stanisława, w domu 
narożnym Nr. 24 W-go Tschinkla kupca. 

á (5983-3-2) 


Praktykant, 


jako uczeń, potrzebny jest do księgarni p. J. 
Mittwocha w Kaliszu. 
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Man honor donieść Szan. publ., iż przyjmuję wszel- TE 


kie obstalunki i reperacje 


wyrobów 
zlotych i srebrnych, 


gdzie znajdują się także i gotowe wyroby; również 

_ uskuteczniam: fasonowanie brylantów, djamentów 
i innych kamieni; wpalanie emalji na złocie i sre- 
brze w różnych kolorach. Z największą akurat- 
nością dostarczam: pieczątki, praski, stemple, bla- 
chy na drzwi, topory do lasów, herby, korony; 
litery: na szkle, kamieniu i różnych metalach; — 
szablony, znaczniki dla owiec i do wypalania. — 
Zczem się polecam Szan. publiczności o łaskawe 
względy.— Złotnik i pieczętarz w Kaliszu, przy 
ulicy Warszawskiej Nr 67, obok składu futer p. 
Piotrowskiego, — 8. Bette, (602) 


| Zawiadamiam szanowną publiczność 
Ki: Kalisza, iż z dniem 19 listopada AÀ 5 
(1 grudnia) r. b. rozpoczynam 2-gi 


imć; kurs lekcji 
tanców 


salonowych. 


Kółka prywatne mogą w inne dnie na tańce u- 
częszczać. Porozumieć się można w mojem mie- 
szkaniu przy ulicy Sukienniczej w domu p. Drejer. 
Nr 140/6. 
Bronisław Szczepankiewicz, 
(595—3-2) nauczyciel tańców salonowych. 


Niżej podpisany poleca się Szanownej Publiczno- 
ści wygodnie urządzonym 


OMNIBUSEM PASSAŻERSKIM 


| m Turku do Kalisza i na odwrot 
- kursującym codziennie, Wychodzi z Turku 
o godzinie 12 w nocy, z Kalisza o godzinie 4 po 
południu. Staje: w "Kaliszu w hotelu Krakows- 
kim przy ulicy Ś-go Mikołaja, w Turku w ober- 
ży pana Stackiego w rynku. 

(597—4-1) MA. Nejman właściciel. 


W piekarni l 
_ Karola Marschell 
w ińaliszu 


przy ulicy Wrocławskiej w domu pod Nr. 184 
obok cukierni pana Hildebrandta dostać można 
każdego czasu świeże i smaczne 


M HZ JIN LJ 


wszlkich gatunków. Tamże są do nabycia co- 


dziennie świeże = = 
WIEDEŃSKIE OROZ.DZ.E 
nie ulegające zepsuciu. Qzem poleca się szanownej 


publiczności 
(601—3-1)) EA. NWiarschell. 


a m m ae 


i Z powodu zwinięcia gospodarstwa w d. 
23 Listopada r. b. od godziny 12 rano, 
Šwe wsi Zborowie, odbędzie się sprzedaż 


koni fornalskich 


do roboty i do pociągu zdatnych. Mający chęć | 5% 


raczy się w dzień powyższy zgłosić. 


nabycia, (691--2-2) 


Redaktor, J. Kański. — W 


685). Skład żelaza EDMUNDA BERGEMAN, ulica Warszawska Nr. 45 w K 


MASZYNY 


D O;8Z 7 CHA 


ji  Weelera et Wilsona, Singera, oraz 
— ręczne Lincolna, sprzedaje po ce- N 
Š s nach umiarkowanych E 


alis Zis 
(577—644) 


KSIĘGARNIA 
ALFONSA HURTIGA 


W KALISZU, 
przy ulicy Warszawskiej, obok apteki p. Rzączyńskiego, 


| PRENUMERATA 


kwartalna, półroczna i roczna 


na rok 1874, 


wszystkich gazet i pism perjodycznych, w kraju i zagranicą wychodzących, oraz na dzieła 

poszytami lub tomami wydawane, bez wyjątku gdzie i przez kogo ogłaszane; odnoszenie bez- 

płatne. Na prowincję ekspedjuje się wprost z redakcji pod opaskami. 
GNIBAL U ALE 2 
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JES" Do handlu produktów żywności Py= 
szyńskiege w domu W. Puscha, na- | 
przeciw kościoła Śgo Mikołaja nadszedł transport 


BULJONU ŚWIEŻEGO, 


sera krajowego, 


na sposób szwajcarski w trzech gatunkach, po 


J. ZBISCZ 


kupiec w Kaliszu, pod Nr. 67, ulice 
Warszawska. al 

Ma zaszczyt zawiadomić Sz. Publ. iż przenió 5 
swój skład towarów koloujalnych, dawniej z le 
tu egzystujący w oficynę tegoż domu na d0% 
Wybór towarów znacznie powiększył i sprze ch 
tak hurtem jak i detalicznie po cenach tańsz 
w nadziei, iż sz. kupcy i publiczność raczą JE 


cenach nader umiarkowanych. Biorącym na pu- | skłąd licznie odwiedzać, Je Brisch kupie 
dy ustępuje się znaczny rabat. (594—3-2) (603) 
zz" ZZ A aloe a) +. ETE ROŚ B AE". 


am honor donieść szanownej pu- 
bliczności, iż wyrabiam od dni 
-~ kilku tak ulubione „marons glacées” 
kasztany i „„petit-fours” ciasteczka 

Linn do herbaty; oraz uskuteczniam 
wszelkie zamówienia na lody w pięknych formach, 
cukry desserowe, kremy, łeguminy do obiadów i 
wszelkie roboty w fach mój wchodzące. 


Cukiernia E. Schmidt dawniej E. Ges- 
sner, w Kaliszu, w Parku. (585—3-3) 


W d. 19 b. m. i r., idąc z ulicy Ma 
ryańskiej na Piekarską, zgubiono ksią” 
żkę do nabożeństwa, pisaną, opra y 
w zielony safjan, z cyfrą A. N. up" 
sza się łaskawego znalazcę o oddanie do zakt? 
stji przy kościele Panny Marji. 


Kurs Giełdy Warszawskićj. 


Dnia 48 listopada 1873 r. 


N 


acon? 


pac 


As bjąwszy od wielmożnego Puscha hotel Wie- | żądnio| 
UZ deński w Kaliszu, przy ulicy Grodz- Monety i papiery. | Rnole i kopiólk, 
kiej znajdujący się, po rozprzestrzenieniu | pgz.imperjały rossyjskie . enpe 


i odpowiedniem urządzeniu takowego We- | Pruskie tal. . . Kas 


>: S - . b. . . . . . p - 

dle wszelkich wymagań postępu, mam zaszczyt | Listy zast. 3 okresu serji s ZA TST. 100 94 30 m 15 
lecić si ; ; i i. nA n BORI oaas 93 5 

polecić się łaskawym względom. publiczności 9. Meltiswy Beż r ABW: 3. 11402 06 92, 55 
Obligi Towarzystwa Kred. Ziemsk. . | — ZA 

(541—10-9) Emil Gessner. | Listy Likwidacyjne -za rar. 100 U | 79 18,3 
Bilety Banku Cesarstwa z roku 1860 | — z. 

Ear. — : mmm 5 a i Nowa rosByjs. pożyczka premjo. 128 158 (pd: e 

s : z.jędź y 9% uż 56 1154 e, 
Są do sprzedania: nowy wiedeński for- Akcje Drogi Żel. Warsz.-Wied. za szt. | 94 | 

uż 


R =. tabi i pięknym głos Warsz.-Bydgoskićj . | 71 
(ms tepjan z mocnym I pięknym głosem, oraz » » » x 5% J 

Run GRZEJE o | o ; R PRE EIN I! (JrGZ „ łów. Tow. Ros. Dróg Żelaz.. | — 
} Seleganckie pianino Lipskie, i Org-Melo-| » Pelat Waa Perdi 


i » Drogi ol 
dykon Paryzki. Obligacje Kolei Żelaz. Terespolskićj = 


IIIZUTZEIal 
TE' 8 
A 


Ulica Nadwodna dom Fuldego. Akcje Kolei Żel. Fobrycw-Ładskik) . {102 TIL A 
(596--3-2) J. Drobniewski, |^ 755 Zastawne Rossyjskio : «| ~, o 
M ROZ. MEST IGOCRE — |< 


ie” 
2% W dominium Majaczewice 2 mile odj TIEA/TIR.— Jutro: „„Hiamiet. **— W go 
sem $ m. Sieradza jest do sprzedanią 100 dzielę: komedja Ww 2-ch aktach „Dziewią; A ho 
i zas NI A CIO RR owiec i 100 sko-| dzina,” czyli „Zbieg z Bastylji:” 1 | 
ów po 2 i 3 lat mających. (589 - 3-2), |retka „„JBursze.** i 


